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Wybory — na wiosną 1939
Co znaczą wystąpienia mówców 0. Z. N.?

„Ła g o d n y  kurs”  wobec spraw ców  zajść

r .
U tiz ia ił ż . y d t w

w  „ k u l t u r z e ”  e u r o p e j s k i e j
Cyk) artykułów „ABC”

n astępu ją cy  komu-

N ied z ie ln e  m ow y p rz ed s ta w i­
c ie li  O zonu w y w o ła ły  lic zn e  ko­
m en tarze  kół p o lity czn ych . F a k t 
rów n oczesn ego  p od k reś len ia  ko­
n ieczn ośc i zm iany o rd yn a c ji w y ­
b o rc ze j p rz ez  adw . B ro w iń sk iego  
n a  z je źd z ie  F e d e ra c ji O brońców  
O jc zy zn y  w  Ł o d z i, o ra z  p rzez  g e ­
n e ra ła  G a lic ę  na z je źd z ie  O Z N

w ie js k ieg o  w o j. k rakow sk iego , 
tłu n .aczony je s t  w  ko łach  Ozonu 
jako p rzyn ad kow y  zb ie g  ok o lic z ­
ności o ra z  ja k o  w yn ik  odczucia  
osob is tego  ty ch  dw u d z ia łaczy  

M n ie js za  z tym  ja k  to tam  je s t  
— . fa k t, że  a tm os fe ra  ozonow a 
w p łyn ę ła  na obu m ów ców  w  k .e- 
runku poru szen ia  Kon^cz.nosci

Dwie opozycje
w  Z w ią z k u  Legionistów

C ęść o p o zycy jn ie  n a stro jon ych  
d z ia ła czy  je w ic o w y c h  w y ra ża  n ie ­

zad o w o len ie  z pow odu p rób  p od ­
porząd k ow a n ia  w szys tk ich  ż y w io ­
łów  n a stro jon ych  w śród  le g io n is ­
tów  op o zycy jn ie , t. zw anem u  „sa - 
11 a to - fo łk s f  ro n to w i" .

I  eg io n iśc i p od k reś la ją , iż  w ięk  
szość z  nich ja k k o lw iek  nie uzna 

je  ak c ji p łk. K oca , to  jed n a k  dą- 
* y  do zach ow an ia  jed n ośc i w

Zw iązku  le g io n is tó w  i od rzu ca  
m ożliw ość  w sp ó łp ra cy  z opozyc ją . 
G rupę tę  rep re zen tu je  ty go d n ik  
lw ow sk i „ Id e a  i C zyn “ , red a gow a  
n y  p rzez  p ro f. B r. W o jc ie c h o w ­
sk iego.

G ru pa  płk. G rzęa z in sk iege  i b. 
w o jew . K w a śn iew sk ie go  dąży  na­
tom iast w y ra źn ie  do u tw orzen ia  

w  P o ls c e  t. zw . „d em o k ra tyc zn e ­
g o  fro n tu  po lsko  - żyd ow sk iego ” .

zm iany ordynm  j i  w yb o rcze j.
Oo s ię  ty c zy  te j  sp raw y , to pod­

k re ś la ją  w  ketach  Ozonu, ze 
ch w ilę  kon kre tn ego  w y p o w ied ze ­
n ia  s ie  co do ch arak teru  zm ian y  
b ie rze  sam. J es t to  jak b y  odpo­
w ied ź  na za m ie rzon e  m a n ife s ta ­
c je  u gru pow ań  le w ic y  o p o zy c y j­
ne j. O zon  podkreśla , ż e  n ie  bę­
d z ie  p rzyśp ie sza ł sw e j a k c ji pod 
w p ływ em  p re s j i  z zew n ą trz .

Podobne w  p ian ach  k ie ro w n i­
k ów  O zonu le ży  p rzep row a d zen ie  
p rzed  n ow ym i w yb o ra m i se jm o­
w ym i w yb o rów  sam orządow ych . 
M ia n o b y  o p ra cow a ć  n o w y  p ro jek t 
o rd yn a c ji w y b o rc z e j do Sejm u, 
potem  p rzysz ła b y  k o le j na w ybo­
r y  se jm ow e. W  ten sposób ch ro ­
n o lo g ia  w yd a rzeń  w yg lą da ła D y  
tak, Ze w  c iągu  z im y  i  w iosn y  
p rzys z łe go  roku  n astąp iłyb y  w y ­
bory sam orządow e, na je s ien i 
op racow an oby  n ow ą  o rd yn ac ję , 
tak  że  w y b o ry  se jm o w e  m og łyb y  
nastąp ić  n ie  w cześn ie j, m z  na

w iosn ę 1939 roku .
Z w ra ca ja  te ż  uw agę, ze gen. 

G a lica  n a w o ływ a ł do zgod y  i n ie  
zapow iada ł r e p r e s ji po za jśc iach . 
D otychczas n ie  w ysy łan o  n ikogo 
do B erezy . O b ecn ie  p a cy fik a c ja  
m a być  p rzep row adzon a  w  spo­
sób p o w ś c ią g liw y

U kaza ł się 
n ika t P a t ‘a :

„Związek k w  Nauczycieli ży ­
dowskich v  Krakowie przy popar­
ciu Związku Żyd. Stowarzyszeń  
Humanitarnych w  Polsce wydaje  
zbiór prac, obrazujących udział ży- 
dów w  kulturze europejskiej. 
Pierwszy zeszyt omawiający u- 
dział żydów w  literaturze, muzy. 
cc i pedagogice narodów europej­
skich ukrże się w  najbliższym cza­
sie”.
Ze sw e j s tron y  p ra gn iem y  ró w ­

n ie ż  p rz y c zy n ić  s ię  do zob ra zow a ­
n ia  udziału  ży d ó w  w  rzekom ej 
„k u ltu rze *1 po lsk ie j. W  n a jb liż s zą  
n ied z ie lę  w  dodatku  „A B C ”  uka­
że się a rtyku ł, o m a w ia ją c y  za ży - 
d zen ien ie  tea tru  polsK iego . R o z ­
poczn ie  on s e r ię  a rtyk u łó w , de­
m asku jący  żydów , k tó r zy  zd o ła ł ' 

w c isn ą ć  s ię  do p o lsk ie j l ite ra tu ­
ry , nauki, m uzyk i, k in em ato­
g ra f i i ,  rad ia  i t. d.

W mundurach z napisem „Jromberg”
Z i a z d  „ D e u t s c h e r  V e r e i n i g u n g

O fe n s y w a  n a  w s z y s t k ic h  fro n ta c h
P ie r w s z e . sukcesy Ja p o ń c zy k ó w

B l o k a d a  m o r s k a  H u n g - K o i r g

•-fff A  ■ ! ' ,
W uniach 4 1 5 września b. r. od­

był się w  byclgoszczy zapowiedziany 
wielki zjazd delegatów Deutscher 
Vertinigung, który zgtomadził około 
2500 osob. Z jazd ten był najdobitniej 
szytn świadectwem, że mniejszość nie 
miecka w  Polsce cieszy się niebywa­
łymi wzglęaam i władz. Starczy jeżeli 
w>damy że Zarząd Miejski zgodził 
&ę nu to, ze po przedłożeniu specjal­
nych bezpłatnych kart uczestnicy z jaz 
du Korzystali z 5o proc. zniżek na tram

wajach tme/sidci.. W reieratich przebf 
jało niezadowolenie i  powoau rozw ią­
zania kól Deutsche Vereinlgui ig przez 
władze adininistracyjne. Kierownicy 
Deutsche Vsreinigung podkreślać 
wprawdzie, że chcą być lojalnymi 
obywatelami, iedrakże głosili, że każ­
dy Niemiec nawet po za granicami 
swego państwa jest członkiem w iel­
kiego narodu niemieckiego.

v Bydgoszczy zjazd ten wywołał 
przykre wrażenie, wykazał bowiem

Deklaracja polsko-niemiecka
m a  w y j a s n i f  n i e p o r o z u m i e n i a

^  ko łach  p o lity c zn ych  w yp o - 
^ ta d a ją  pog ląd , że  po p ow roc ie  
^ a s a d ^ a  M o ltk ego  z  N iem iec , 

sko P ^ P is a 1116 d ek la ra c ji poi 
. ’  h tsrn ieck iej w  sp ra w ie  w za -
^ a rn ego  tra k tow a n ia  m n ie jszo-

• ? ek â rac ja  ta  m a p rzyn ieść  w y  
śn ien ie  w stouunkacn polsko - 

em .eciuch. W o ln o  za tym  w yra - 

że  ustaną p rześ lado

M a n d t l b a u m  D r z e w < e s k i

redaktorem 
^niuka Porannego?

„S fo w 0“  don os i: 

ki< go ‘em“  " fa k t o r a  Czarnoc- 
w i»ko red it?  tPcę 3p£ ° na st-.no- 
I,ego“  w .°r ‘  „Dziennika 1’ oran- 

Drzew‘ 1? ? 1*1 P- -Mundelbau 
ac*a polity^rn gu’ Tflan:Ero dzia- 

cie stwa Polskie* * g w ' 9zku Nauczy-

u w aża liśm y  â^ to ra  C zarn ock iego  
d liw ą , a le  2a„ a p o lity c zn ie  szko- 

ZaWs^  *  był P o la k !

M a s i
V ’edług biuletynu , , 

stanie zdrowia b nro ekarskiego, w  
ki Masaryka na-lą. tarydpnta rem itli- 
wobt czego biuietVnv ii. P°Pra-va, 
zywai! się będą K (d - !  karskie uka-

w a n ia  m n ie js zośc i p o lsk ie j 

N iem czech .

w

.1 1

nurjw ne miary jakie stosowane ' są 
wor**c mniejozośJ polakiej w Niem 
cze.cn, u j ikie wobc Niem ców w  Pol- 
jce A; ponadto wolność organizacyj­
na mniejszości niemieckie; sp n w ad zt 
n1 pamięć ostatnit ptr Zjuama z  dzieć 
mi polskimi w  Gdańsku. Szczególnie 
obur em byli bydgoszczanie, że w ięk­
szość uczestników przybyła w  uniun- 
aurov'aniac. partyjnych, to jes* w  
długich butach, bryczesach i białych 
„oszukcli z czarnymi krawatam,, 
Niemki natumiasi wystąpiły w  grana­
towych -.pódnic7ka'ch ł biaryth blu­
zeczkach ora czarnych krawatach. 
Równocześnie Niemcy wydali specjal­
ne pamiątkowe odznaki zjazdu z na­
pisem: „Yertreter Versammlung Brum 
berg 4 und 1 september /93/“ . Oka 
żuje się, ż t  dla N iem ców Bydgoszcz 
to zawsze jeszcze „Bromberg**. (a.).

A g e n c ja  D om ei donosi z S zan g ­
haju , iż  w  p on ied z ia łek  o  g. 6 r. s i­
ły  ja p oń sk ie  ro zp oczę ły  o fen sy w e  
na w sch odn im  odcinku  fro n tu  
szan gh a jsk iego . O godz. 9 (c zas  
m ie js c o w y ) Japoń czycy  z a ję li  
m ie jscow ość  N a n w a n g  - C ziatse, 
p o łożon ą  na północ od  u n iw ersy ­
tetu . W  god zm ę p óźn ie j za ję to  
C zih  - P in c z  - Jan g.

H O N G  - K O N G  6 . 9. P ie rw s zy m  
statk iem , d o tk n ię tym  b lokadą  ja ­
pońską byl p a row .ee  b ry ty js k i

„T&isham *. U d a ją c  się do K a n to ­
nu, p a row iec  ten  dw u kro tn ie  za­
t r z y m y w a l i  b y ł p rzez  kon trto rpe-

dow ce japoń sk ie , w obec c zego  za ­
w ró c ił  ao H o n g  - K on gu .

R a d io s ta c ja  ch ińska i ob serw a­
torium , p o ło żon e  p oza  m iastem , 
za ję te  zo sta ły  p rz e z  ż o łn ie rz y  ja ­

pońskich, k tó ry ch  w ysadzon o  na 
ląd  z k on trto rped ow có w .

J ap oń czycy  p o a ję l i  ró w n ie ż  
o fe n s y w ę  na fro n c ie  C h in  p ó łn oc ­
nych  w  r e jo n ie  l in i i  k o le jo w e j 
T ie n ts in  —  P akeu . V/ojska japuń-

JAPOŃCZYCY 
UtlEKAJA  

7 HONGKONG
O k o ło  1500 o b y w a te li ja p o ń ­

sk ich  opu śc iło  ju ż  H on gkon g . O- 
b a w ia ją c  s ię  ekscesów  ze  s tron y  
tłum u ch iń sk iego , opan ow anego  

nastro jam  p rzec iw ja p o ń sk im i. 
W iadzfe b ry ty js k ie  p ro p on o w a ł' 
sk on cen trow an ie  o b y w a te li ja p o ń ­

sk ie g w a łto w n ie  a  .ako w a ł v n rzv  1 f k ‘  m ieSzkajtłCych w  H o n g ‘  
x» i i ?  J  p f ! kongu w  dw ucn m ie jscach , b u-

w sp o łu d z ia le  a r ty le r i i  o a a z ia ły . j 1( v/i^ ’ *
ch ińsk ie, 
C zang. ’

skon cen trow an e  w  M a-

Urwały się działaczom Z . N P ,
b e z p ł a t n e  u r l o p y

Jak  się  dow iadu jem y, p. m in. 
S w iętos ław sk i p r z y ją ł  p rezesa  
Z w iązk u  N a u czy c ie ls tw a  P o lsk ie ­

go, p. K o lan ko. W  czas ie  aud ien ­
c j i  p. m in. S w iętos ław sk i ośw ia d ­

czy ł, iż  je s t  zm uszony p rze rw a ć  
dzia łaczom  Z N P  bezp ła tn e  u r lo ­

py-
N a le ż y  p rzypom n ieć , iz  d z ia ła ­

cze Z N P  m .e ll s ię  w ca le  n ieź le , 
b ow iem  w  czasie, g a y  n a jb ied ­
n ie js i n a u czyc ie le  la ta m i czeka­

l i  na n a le życ ie  p ła tn e  s ta n ow i­
ska, d z ia ła cze  c i p o b ie ra li p en ­

s je  z budżetu  o św ia ty , a obok te ­
go p en s je  ze  śc ią ga n ych  fa k ty c z ­
n ie  p rzym u sow o składek na Z N P .

K o n g r e s  i n ż y n i e r ó w

h V r 0 M . S Z y

raz dziennu

P o g o d a  s ł o n e c z n a

lub cnmurno, w  ciągu dnia n,ghsto 
ogół słoneczna o za c h m u rze ń  da -na 
kowanym przez chmury fVn. . Um!ar 
siego o podstawie od son ,1 klętia- , . .
Ciepło (tem leratura okoio ??°  J0n(L ln V 3 0 ’, ze  z w o ła n y  n a  n a jb l iż s z e  
oe wiatry miejscowe. w Sla- (j n3 k o n g r e s  i n ż y n i e r ó w  bę - 

r 1 * ■ I ( ẑ ^e d a l s z y m  e ta p e m  r a z  r o z *
I p o c z ę te j  p r a c y .  jS& n g re g  z w o -

O s ta t n .  r o k  w  ż y c iu  ś w ia t a  
i n ż y n ie r s k ie g o  b y ł  o k r e s e m  
p r z e ło m o w y m .  D o t y c h c z a s o ­
w y  ś c iś le  f a c h o w y  c h a r a k t e r  
o r g a n iz a c j i  i n ż y n ie r s k i c h  n ie  
z a d o w a l a ł  t y c h  l i c z n y c h  i n ż y ­
n ie r ó w .  k t ó r z y  b io r ą c  b e z p o ­
ś r e d n io  u d z ia ł  w ' ż y c iu  g o s p o ­
d a r c z y m  P o l s k i ,  p o t r a f i l i  j a s ­
n o  s o b ie  z d a w a ć  s p r a w ę  z g r o ­
ż ą c y c h  n a m  w  tej d z ie d z in ie  
n ie b e z p ie c z e ń s t w .

W y r a z i ł o  s ię  to  w  u c h w a ­
ła c h  i  r e z o lu c j a c h  w a ln y c h  ze ­
b r a ń  w s z y s t k i c h  p r a w ie  z w ią z  
k ó w  in ż y n ie r s k ic h .  Z  je d n e j  
s t r o n y  t r o s k a  o  p o l s k o ś ć  ś w ia ­
ta  t e c h n ic z n e g o  d o p r o w a d z i ł a  
d o  z e r w a n ia  z o b c y m  n a m  e le ­
m e n t e m  ż y d o w s k im ,  p r z e z  u -  
c b w a ł y  o  t, zw r. p a r a g r a f ie  a - 
r y j s k im .  Z  d r u g ie j  s * r o n y  c a ły  
s z e r e g  u c h w ra ł, v z y w a j ą c y c h  
d o  p r a c y  n a d  s p o ls z c z e n ie m  
p r z e m y s ł u  i  h a n d lu ,  n a d  u s u ­
n ię c ie m  s u p r e m a c j i  c z y n n i ­
k ó w  o b c y c h  w  ż y c iu  g o s p o d a r  
c z y m  P o l s k i ,  ś w ia d c z y  o  ś w ia ­
d o m o ś c i  swTo ic h  z a d a ń  p o l s k ie  
g o  ś w ia t a  te c h n ic z n e g o .

B io r ą c  to  w s z y s tk o  p o d  u- 
w a gę. n a le ż a ło b y  p r z y p u s z -

ł a n y  z o s t a ł  p o d  h a s łe m :  „ m o ­
b i l iz a c j i  tw ó rc z e j  e n e ig i i  d la  
u n ie z a le ż n ie n ia  g o s p o d a r c z e g o  
P o ls k i* * .

Z d a w a ł o b y  s ię  s ą d z ą c  z  h a ­
s ła ,  że  c e le m  k o n g r e s u  b ę d z ie  
u s ta le n ie  w s p ó l n y c h  w y t y c z ­
n y c h  w  p r a c y  i n ż y n ie r ó w  
w s z y s t k ic h  s p e c ja ln o ś c i ,  u ś w ia  
d o m ie n ie  s o b ie  i p r z y j ę c ie  d o  
w y k o n a n ia  w  d z ie d z in a c h  d o -  
s t ę n n y c h  d la  i n ż y n ie r ó w ,  p o l ­
s k ie g o  p r o g r a m u  g o s p o d a r c z e  

go .
T a k i  ce l k o n g r e s u  n a r z u c a  

s ię  w  d o b ie ,  g d y  n a j b a r d z ie j  
p a l ą c y m i  z a g a d n ie n ia m i  s t a ły  
s ię  z a g a d n ie n ia  g o s p o d a r c z e  
s o c ja ln e ,  a  p r z e d e  w s z y s t k im  
u z y s k a n ie  p e łn e j  n ie z a le ż n o  
śc i g o s p o d a r c z e j  i  d o s t a r c z e ­
n ie  p r a c y ' w s z y s t k im  z d o ln y m  
d o  n ie j  P o la k o m .

T y m c z a s e m  r z e c z y w is t o ś ć  
p r z e d s t a w ia  s ię  z u p e łn ie  i n a ­
czej, Z b ie r a j ą c  p o l s k a  e litę  
te c h n ic z n ą ,  o r g a n iz a t o r z y  k o n  
g r e s u  p o m ij a j ą  m il c z e n ie m  
z a g a d n ie n ia  o b c e g o  k a p i t a ł u  w  
P o ls c e ,  p a lą c ą  s p r a w ę  p r z e n ie  
s ie n ią  d o  P o l s k i  i p r z e j ś c ia  w  
rę ce  p o l s k ie  o ś r o d k ó w  w d a d a - 
n ia  n a d  n a j w a ż n ie j s z y m i  d z ia  
ł a m i  w y t w ó r c z o ś c i .  P o m i j a i a  
r ó w n ie ż  m i l c z e n ie m  s p r a w ę  
s tw o r z e n ia  w 'a ru n k ó y v  d la  z a ­

t r u d n ie n ia  o l b r z y m ic h  r z e s z  
B e z r o b o t n y c h  P o la k ó w ’, s p r a ­
w y , w  k t ó r e j  n a jw ię c e j  c h y b a  
p o w in n i  m ie ć  d o  p o w ie d z e m a  
i n ż y n ie ”o v  ie.

Z a m ia s t  t y c h  i s t o t n y c h  z a ­
g a d n ie ń ,  o r g a n i z a t o r z y  k o n g r e  
s u  d a j ą  u c z e s t n ik o m  n a w a ł  
m a t e r ia łu ,  u ję te g o  w 8 3  r e fe ­
ra t a c h ,  t r a k t u j ą c y c h  o  s p r a ­
w a c h  ś c iś le  p r z y w ią z a n y c h  d o  
p o s z c z e g ó ln y c h  r o z d r o b n io ­
n y c h  o d c in k ó w  p r a c y  in ż y n ie ­
ró w ,  M a t e r ia ł ,  k t ó r e g o  ro z t r z ą  
s a n ie  je s t  z a d a n ie m  z j a z d ó w  
o r g a n i z a c j i  p o s z c z e g f 'n y c h  
s p e c j a ln o ś c i  i n ż y n ie r s k  eh. T o  
n a g r o m a d z e n ie  m a t e r ia łu ,  o - 
b e j in u j ą c e g o  p la n  g o s p o d a r o ­
w a n ia  n a  w s z y s t k ic h  o d c in ­
k a c h  ż y c ia  g o s p o d a r c z e g o  m a  
za  z a d a n ie  n a r z u c e n ie  in iw n ie  
r o m  p r z e ś w ia d c z e n ia ,  że  w  tej 
d r o m a z g o w e j  p r a c y  t w o r z y  s ię  
p r o g r a m  g o s p o d a r c z y .  S ą d z i  
m y ,  że  to s ię  n ie  u d a .

In ż y n ie r o w ie  p o l s c y  d o s k o ­
n a le  r o z u m ie j ą ,  że  p la n  g o s p o  
d a r c z y  m u ż e  d a ć  p o z y t y w n e ,  
z g o d n e  z  in t e r e s a m i P o l s k i  w y  
n ik i ,  j e d y n ie  n a  tle  w y r a ź n e ­
go , z d e c y d o w a n ie  p o l s k ie g o  
p r o g r a m u  g o s p o d a r c z e g o ,  że  
p la n  g o s p o d a r c z y  wr o d e r w a ­
n iu  o d  p r o g r a m u ,  b ę d z ie  t y l k o

s p e c j a l i s t ó w  r ó ż n y c h  d z ie d z in ,  
n ie z w ó ą z a n y c h  w  je d n ą ,  ś w ia ­
d o m ą  c e lu  c a ło ś ć .

Z g r o m a d z o n y  m a t e r ia ł  d y ­
s k u s y j n y ,  o p r a c o w a n y  w  f o r ­
m ie  p r o g r a m u  g o s p o d a r c z e g o ,  
b ę d z ie  m ia ł  c h a r a k t e r  z a k ż n y  
o d  n a s t a w ie n ia  d o k t r y n y ,  wTy -  
z n a w Ta n e j  p r z e z  lu d z i ,  p r o g r a m  
ten  o p r a c o w u j ą c y c h .  N a j b a r ­
d z ie j  b e z s t r o n n y  c z ło w ie k ,  w y  
c h o w ra n y  w  l i b e r a ln y m  d u c h u ,  
n ie  p o t r a f i  o p r a c o w a ć  n o w o ­
c z e sn e g o  p o l s k ie g o  p r o g r a m u  
g o s p o d a r c z e g o ,  m a j ą c  m a t e ­
r i a ł  d o ty c z ą c y ’ p l a n ó w  te c h n i­
c z n y c h ,  a n ie  p r o g r a m u  g o s p o  
d a rc z e g o ,  N a  t y m  p o le g a  c a łe  
n ie P e z p ie c z e ń s t w ’o  k o n g r e s u .

O b a w ia m y  s ię , a b y  n a j le p ­
sze  in te n c je  p o l s k i c h  in ż y n ie ­
r ó w  n ie  z o s t a ły  p o d c ią g n ię t e  
p o d  p r o g r a m  n ie z g o d n y  z  ic h  
p o g l ą d a m i  n a  ż y c ie  g o s p o o a r -  
c ze  P o l s k i  S ą d z ą c  j e d n a k  p o  
w y n ik a c h  t e g o r o c z n y c h  w a l ­
n y c h  z e b r a ń  o r g a n iz a c j i  i n ż y ­
n ie r s k ic h ,  w h e r z y m y ,  że  p o l s c y  
i n ż y n ie r o w ie  p o m im o  n ie ­
s p r z y j a j ą c e j  f o r m y  o r g a n i z a ­
c j i  k o n g r e s u ,  p o t r a f i ą  p r z e p r o  
w a d z ie  / m c z a s e m  w  f o r m ie  
u c l w a ł  sw-ój p o l s k i  p r o  

g r a m  g o s p o d a r c z y .

ro zc ią g n ię c ie  nad  n im i 
och ron y . W ięk szość  o b y w a te li j a ­
pońsk ich  d ob row o ln ie  jed n a k że  o- 
pu szcza  H on gk on g . .

KUPUJĄ OKRĘTY
T O K IO ,  6.9. P r z e d s ta w ic ie l ja -  

p oń sk iego  m in is te rs tw a  kom uni 
k a c ji o św ia d czy ł, iż  Japon ia  w y - 
rtójęJa zn aczn j ilo ś ć  ok rę tów , 

k tó ry ch  to n a ż  p rz ew y żs za  3 U0 
tys . ton. R ó w n o c ze śm e  zak u p io ­
no p ozc  g ra n ica m i Japon ii ok rę ty  

d ogó ln ym  tonażu  s ię ga ją cym  
ró w n ież  300 tys, ton.

•TAK NAJPRĘDZEJ 
ZWYCIĘŻYĆ

P re m ie r  K on oye, od p ow iad a ją c  
n r  in te rp e la c ję  u św iadczy ł, iż  
r zgd  ja p oń sk i n ra gm e  zad ać  de­
cyd u ją cy  c ios  w o jskom  ćnińsKim  
ja k  n a jp ręd ze j. W ła d ze  w o jsa ow e  
są p ew n e  pow odzen ia .

M in is te r  w o jn y  S u giyam a u w a­
ża, iż  zw o ła n ie  n a d zw ycza jn e j se ­
s ji, w  celu  u ch w a len ia  now ych  
k red y tów  dodatkow ych , n ie  je s t  
kon ieczne. Japon ia  pod  w zg lędem  
zaop a trzen ia  w  am u n ic ję  ty lk o  w  
n iezn acznym  stopniu za le ży  od za ­
gran icy .

z b io r e m  p o b o ż n y c h  ż y c z e ń  Inż. Władysław, Mąręęijftwski

Prześladowanie „ABC “
w  C / e s t o c h o w i e

Ciągłe aresztowania kolportei óv f 
„A B C “  na terenie Częstochowy trwa­
ją. Kolporterzy naszego pisma są cią­
gle przetrzymywani w  areszcie. Z y ­
dzi bezustannie nawołują do bojkotu 

i denuicjują kolporterów. To 
też gdy Którego z aresztowanych 
sprzedawców policja prowadzi na po­
sterunek. żydzi otaczają prowadzone­

go, ciesząc się z prześladowania 
„A B C ” .

P o b y t  m i n .  A c k t l a
w  Warszawie

^an 3rezvdent R. P. przyjął dziś na

bavviąc° g0 w  Warsz: - c
P A k eU SPW W zagran c/nyc Estonii 

■ Akela. 8 czasie audiencji obecny
BgC'E mi er sPraw  zagranicznych

Pan 1 rezydent R P. j p. Mościcka 
pod mowau dzis śniadaniem ministra 
spraw zagranicznych Estonii Akela z 
małżonką.

0_ godz. 1Ł10 opuścił Warszawę 
ttliaistei F rvd ęr ’k Aksęl z małżonką
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